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Monarchya Austryacka. 


Sprawy krajowe. 
iDziekczynny adres gmin ewanielickich.) 

Wiedeń, 29. maja. Gaseta wiedeńska pisze: Z powoda 
patentu cesarskiego z 1go września 1859 względem administracyi 
spraw kościelnych ewanielików obydwóch wyznań na Węgrzech, 
w Kroacyi i Slawonii, tudzież w województwie Serbskim z hanatem 
Temeskim i Pograniczem wojskowem, przedłożyły teraz za pośre- 
dnictwem ministerstwa wyznań i oświecenia Jego e.k. Apost. Mości 
adres przychylności i podzięki senioraty ewanielickie wyznania augs- 
burgskiego z Arvy, Sohl i Trenczyna ze swych prawnie odbytych 
konwentów, dalej ewanielickie gminy parafialne wyznania augsburg- 
skiego w Thuran, Haj i Mosocz senioratu thurockiego w Zavada, 
Szenna, Nagy-Liberes, Abelova i Buda-Lehóta w senioracie nowo- 
grodzkim, w Laaz, Pucho, Szulyo i Zarjecs w senioracie trenczyń- 
skim superintendeucyi preszburgskiej; tudzież w Ujvasar, Baradna, 
Chyszno i Vizesret w senioracie gomorskim superintendencyi pre- 
szowskiej; w Kiszacs, Uj-Sore, 0-Ker, Glozsan, Petrovacz i Piwnica 
w bacz-syrmijskim senioracie, i w Tot-Aradacs w banackim senio- 
racie superintendencyi nowo - werbackiej, a wkońcu ewanielieka 
gmina parafialna wyznania helweckiego w Szokola, w Dregely-Pa- 
lanckim senioracie superintendencyi komoreńskiej. Jego e. k. Apost. 
Mość przyjął ten nowy wyraz uczuć przychylności i wdzięczności 
Jak najłaskawiej, i raczył najw. postanowieniem z ł6go maja r. b. 
polecić ministrowi wyznań i oświecenia, by rzeczonym powiatom 
kościelnym i gminom parafialnym zawiadomił o łasce i najwyższej 
dla nich życzliwości Jego Mości Cesarza. 


Ameryka. 
(Wiadomości bieżące z Ameryki północnej.) 

Rowy Jork , 9. maja. Program demokratycznego konwentu 
w Charlestown nie zjednał dla siebie południa. Dziewięć państw 
odłączyło się i utworzyło nowy konwent. Na ostatniem balotowaniu 
otrzymał Douglas z 251 tylko 150 głosów. By go zaproponować 
kandydatem na prezydenetwo potrzebowano 202 głosów; nie mogąc 
zebrać więcej głosów, odroczył się konwent do 18. czerwca, i ma 
się zebrać w Baltimore. Sądzą powszechnie, że konstytucyjny kon- 
went narodowy w Baltimore zaproponuje jenerała Houston kandy- 
datem na prezydenetwo. — Kongres w Washingtonie zajmuje się 
dyskusyą nad bilem taryfy. — Aldermenowie w Nowym Jorku uchwa- 
lili 9 głosami przeciw 8 zaprosić tutaj księcia Walii podczas jego 
pobytu w Kanadzie. — W Washingtonie spodziewają się z kazdym 
dniem ambasady japońskiej. — W Nowym Jorku przytrzymano 
dwóch zbiegłych niewolników z Marylandyi i wydano ich właści- 
cielom, Obrady na kongresie nie zawierają nic ważnego. W senacie 
toczy się dyskusya nad kwestyą niewolnictwa, w izbie reprezentan- 
tów nad taryfą celną. w izbie reprezentantów został przyjęty bil, 
w moc którego amerykańska misya w Turynie ma być wyniesiona 
na ambasadę pierwszego rzędu. Senat przyzwolił użyć wojennego 
okrętu, ażeby zawiózł pewną liczbę astronomów na miejsce, z któ- 
rego będzie można najlepiej obserwować zaćmienie słońca dnia 18. 


lipca b. r. ; 
Hiszpania, 


(Wiadomości bieżące.) 


Madryt, 23. maja. W mowie od tronu wymieni Królowa 


uroczyście, że sumy, które rząd marokański wypłaci, użyte bedą 
tylko na podniesienie i rozszerzenie floty, — Rząd hiszpański nie 
otrzymał jeszcze urzedowego doniesienia, co w tych czasach zaszło 
w Maroko, a Correspondencia zaprzecza, żeby jenerał Rios miał 
żądać posiłków. — Dziennik Novedades z d. 17. b. m. wspomina 
pogłoskę, że pretendent do tronu marokańskiego wszedł do Fezu. — 
Gaceta donosi o przywróceniu sekretaryatu ministeryum wojny i 
że jenerał Isturitz powołanym został. 
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Anglia. 


(Posiedzenie parlamentu z 24. maja. — Szpital w Greenwich.) 


Londyn, 26. maja. Na przedwczorajszem posiedzeniu izby 
wyższej pytał lord Carnarvon, czy wiadome sa rządowi granice 
okręgu Nissy odstąpionege Francyi. Lord Wodehouse odpowiedział, 
że nie mógłby z tego dokładnej zdać sprawy, bowiem traktatu za- 
wartego w Zmryku nie ratyfikował jeszcze parlament sardyński, i 
nie ma w tym traktacie dokładnego oznaczenia granie między Nissą 
a Sardynią. Lord Wodehouse sądzi, że mianowaną będzie komisya, 
która tę kwestyę rozważy, sam zaś nie będąc dostatecznie obzna- 
jomionym ze stanem rzeczy, nie ma głosu w tak ważnym przed- 
miocie. Lord Ellenborough dodaje, że kiedy w traktacie stoi wyraz 
„circondario“, tedy oznaczenie granie nie pozostawia żadnych wat- 
pliwości. W izbie niższej przedłożył lord Palmerston zapowie- 
dziany wniosek względem mianowania wydziału do przejrzenia ar- 
chiwów izby wyższej z powodu debat nad podatkiem od papieru. 
Wniosek ten rozśmieszył. Potem zapowiedział prezydent ministrów, 
że na przyszłem posiedzenia zrobi wniosek mianowania wydziału 
do wyszukania podobnych w tej sprawie antecedencyi. Griffith za- 
pytuje ministra spraw zewnętrznych, czyli prawda, że 14. kwietnia 
lub mniej wiecej około tego czasu, kapitan okretów wojennych an- 
gielskich stojących w przystani Palermu odmówił schronienia kawa- 
lerowi Luigi Villarosa, gdy uciekał przed wojskiem neapolitańskiem, 
a to pad pozorem, że jage instrukcya nie dozwala mu tylko pod- 
danych angielskich brać w obronę, i że dopiero okręt rosyjski 
przyjął uciekającego. A jeżeli tak jest, dodaje lord, czy ten wypa- 
dek zdarzył się wprzód lub poźniej, nim minister spraw zewnę- 
trznych wysłał instrukcye do admiralicyi. Lord Russell odpowiada: 
że o tym wypadku nie było doniesienia ani w ministerstwie, ani 
w admiralicyi. Minister spraw zewnętrznych złożył potem kilka do- 
kumentów w sprawie expedycyi Garibaldego. — Luing proponuje, 
ażeby się izba zawiązała w komitet subsydyów i zezwoliła na kre- 
dyt 400.000 L., który dziesięć kategoryi w sobie zawiera. Rząd 
potrzebuje tej sumy pieniężnej przedewszystkiem na opedzenie czę- 
ści kosztów służby cywilnej, nie mając na to wyznaczonej kwoty. 
Smith, William, Walpole, Northcote, lord Fermoy i D'Israeli zbijaja 
ten wniosek, utrzymując, że to postępowanie byłoby przeciwne 
zwyczajom parlamentu. — Kinglake zapytuje ministra spraw ze- 
wnętrznych, czyli Szwajcarya zawsze przy tem obstaje, ażeby kon- 
ferencya obradowała nad zneutralizowaniem północnej Sabaudyi, i 
czy rząd angielski wspiera Szwajcaryę w jej żądaniu. Lord Russell 
odpowiada: „Jak dotąd, a widzę to z dzisiejszej depeszy naszego 
posła w Szwajcaryi, domaga się federacya szwajcarska zawsze kon- 
ferencyi, chcąc zneutrałizować jedną część Sabaudyi. Rząd Jej król. 
Mości wspierał ten wniosek od początku, i będzie i nadal go wspie- 
rać, jeżeli sama Szwajcarya nie odwoła wezwania swego, lub się 
nie zrzeknie.* Wniosek zawiązania się izby w komitet subsydyów 
przyjęty został ilością 185 głosów przeciw 109, żądane więc od 
rządu 400.000 L. bedą wotowane. 


-— Mianowana w listopadzie zeszłego roku królewska komisya 
dla rozpoznania stanu szpitalu w Greenwich ukończyła teraz swe 
czynności, i przedłożyła sprawozdanie parlamentowi. Wilhelm III. 
założył ten szpital, a plan budówy ułożył sir Christopher Wren bu- 
downiczy kościoła św. Pawła w Londynie. Liczba pensyonistów, 
których w roku:1706 było tylko 100, osiągnęła najwyższy stopień 
w roku 4814, bo wtedy wynosiła 2710. Gmach jest w stanie obe- 
cnie pomieścić 2642, lecz przechowuje rzeczywiście tylko 2352 
mieszkańców. W ostatnich dwunastu latach zmniejszała się z nad- 
zwyczajną szybkością liczba przyjętych do zakładu majtków. W roku 
1848 było tylko dwanaście miejse nieobsadzonych, w roku 1852 już 
180, w roku 1856: 720, a w roku 1860, nie mniej jak 1124. 
Liczba majtków żyjących. obecnie w tym instytucie wynosi mniej 
niż 1600. Główną przyczynę, dlaczego starzy marynarze nie zgła- 
szają się już więcej, upatruje komisya w braku wygody, bez której 
ułomna starość obejść się nie może, tudzież że źle są zaopatrywane 
żony, wdowy i dzieci. Wikt zdaje się być nie najgorszy; ale odzież 
niepodoba się majtkom; jest staroświecka, i wystawia bardzo często 
tego, co ją nosi, na pośmiewisko. Prócz wiktu, pomieszkania 1 
odzieży, otrzymuje pensyonista tytułem: na tabakę co tygodnia po 
szylingu. Suma ta pochodzi z dawniejszych czasów zakładu, w któ- 
rych szyling miał daleko większą wartość pieniężną. W terazniej- 


. 
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szych stosunkach nie zbywa na pensyonistach, którzy żebrzą u cu- 
dzoziemców odwiedzających szpital, aibo też oddawają się najpo- 
śledniejszemu zarobkowi. Ztad poszło, iż prawie wyłączeni są od 
towarzyskiej komunikacy! z innymi ludźmi, i ograniczeni tylko na 
swych własnych kolegów. 


Francya. 


(Sprawa wschodnia. — Dochody celne. — Wyrok w sprawie x. Dupanloup, — Wia- 
domości bieżace. — Ustalenie kumunikacyi z Sycylia.) 

Paryż, 26. maja. Podług wiadomości z Paryża w biórze 
iełegraficznem Reutera, miał p. Thouvenel ubolewać przed posłem 
austryackim, że Rosya tak przedweześnie poruszyła kwestyę wscho- 
dnią, Lecz będąc teraz w toku, Europa powinnaby w własnym inte- 
resie pejść za popędem Rosyi, niżłi jej samej zostawić wyłączną 
opiekę chrześcian na wschodzie. Chociaż Francya nie widzi konie- 
cznej potrzeby rozpoznawać, jakie jest położenie chrześcian w Tur- 
cyi, uznawałaby jednak w zasadzie potrzebę takiego kroku, zatem 
uprasza inne mocarstwa, ażeby poszły za jej przykładem, nie ubli- 
żając bynajmniej wytkniętym zażaleniom chrześcian, które wymienia 
p. Gorczaków. Poria jednak protestuje przeciwko mieszaniu się 
mocarstw w jej sprawy domowe i — jak.donoszą telegrafy z Pe- 
tersburga sama własną usfanowiła rozpoznawczą komisyę. 

Ruch handlu we Francyi podług wykazu w Monitorze, był 
następujący: W pierwszych 4 miesiącach r. 1860. wynosiły cia 
przywozowe sumę 47,302.888 franków; mniej zatem niż w pierw- 
szych 4 miesiącach roku 1859, ho wtedy wynosiły 568,571.454, 
a w r. 1858 55,680.294 franków. Zmniejszył się także wywóz 
win, zboża, maszyn i artykułów mody; zato podniosły się cukru, 
wyrobów bawełnianych i szkła. Wywóz srebra zawsze jeszcze 
wielki. W ogóle cały wykaz świadczy ze handel i fabryki wiele 
ucierpiały. Cesarz 5. czerwca wyjeżdża do Fontainhieau. Ksiażę 
Grammont w rzeczy samej zasłabł, i zapewne nie wróci do Røymu. 

Dywizya Bazaine wróciła z Lombardyi i dzis świetnie przyj- 
mowana w Paryżu. Trybunał kasacyjny zniósł wyrok paryskiej ce- 
sarskiej izby sądowej Z dnia 19. marca w sprawie spadkobierców 
Russa przeciwko panu Dupanloup, i wyrzekł że spoiwarzanie pa- 
mięci zmarłych jest karalnem na mocy prawa z roku 1819. 

Wszystkie, szpitale paryskie maja być przeniesione za linie, 
gdzie się już budować zaczynają. Tymczasem wzięto jeden szpital 
cywilny na szpital wojskowy, a starce co tam byli, umieszczeni 
sa w jednej dogodniejszej kasarni, 

Wiadomość telegraficzna z Marsylii donosi, że rząd odwołać 
kazał 6 okrętów należących do floty na śródziemnem morzu, i za- 
opatrzyć się natychmiast w potrzebną Żywność. To jednak nie do- 
wodzi jeszcze, ażeby miały wkrótce odpłynąć, uważają to tylko za 
krok przezorności. Także i fregata Foudre została odwółaną i ma 
jak powiadają — odpłynąć na wybrzeża marokańskie. Ten sam te- 
legram donosi, że wojska włoskie przybywają kolejnie i wysiadają 
w Marsylii. 

— Chege zapobiedz niedogodnościon:, które rodzi nicpewność 
doniesień z teatru wojny w Neapolu i Sycylii, przeznaczył rząd 
dwa parowce, ażehy stałą utrzymywały komunikacyę między Marsy- 
lią i Palermem; a że wybrano w posłngę najlepsze maszyny, możia 
się spodziewać regularnych i pewnych doniesień. Pan Brenier polc- 
cit konsulowi Fleury, posyłać raporta wprost do francuskiego rządu 
a jemu tylko wydawać opisy. Sam zaś p. Breuier wyprawiać be- 
dzie ie depesze, które mu pp. Carafa i Villamarina udzielać będą. 


Belgia. 


(Czynności izby.) 


Ebraxels. 24, maja. Od kilku dni rozpoczęła izba znowu 
swuje czynności i na dwóch krótkich posiedzeniach przyzweoliła 
bez dyśkusyi i bez odmiany na trzy najważniejsze budżety, to jest 
na budżet sprawiedliwości, finansów i wojny. Ponieważ dzienny po- 
rządek był skończony, więc izba odroczyła się dziś znowu do 
wforku, ażeby się przygotować do dyskusyi nad ustawą akcyzy, 
która się ma rozpocząć właśnie we wtorek. 


BZWAJCArYA. 


Szwajcarzy w służbie rzymskiej. — 
Sawajcaryi w r. 1859.) 


(Oświadczenie Hi:zpanii. 


— Dażność polityki 

fberna, 12. maja. Rada federecyjna na swój okolnik wzgłę- 
dem kwestyi sabaudzkiej ctrzymała od rządu hiszpańskiego w. od- 
powiedzi, że rząd skłania się do współudziału w konferencyi, która 
ma rozważyć, w jaki sposób da się pogodzić 29. artykuł traktatu 
wiedeńskiego w sprawie neufralizacyi z wypadkami, które odtąd 
zaszły. 

Doniesienia z Rzymu nie potwierdzają tego, żeby rząd rzym- 
ski miał tworzyć pułki albo też legion szwajcarski, tyle tylko pe- 
wnego, że między zwerbowabymi ludźmi ze wszystkich niemal na- 
rodowości, jako to Niemców, Włochów, Irlandczyków, Hiszpanów, 
znajduje się także w Rzymie i pewna liczba Szwajcarów. Są to 


jednak, jak uważa Bund, tylko pojedyńcze osoby, które wykroczyły 
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przeciw ustawom swojej ojczyzny, ale nie ściągają żadnej odpowie- 


dzialności na rzad szwajcarski. 
Berna, 20. maja. Bund donosi z rady federacyjnej: Legat 


papiezki p. Bovieri wezwany powtórnie w sprawie uregułowania 


biskupstwa tesyńskiego, tłumaczy dotychczasowe milczenie kardy- | 


nala Antonellego wypadkami politycznemi, w które rząd papiezki 
obecnie jest zawikłany. 

Z powodu polemiki gazety berneńskiej z Neue Züricher Złą. 
ogłasza Berneńska gazeta niektóre dokumenta, eo wyświecają grun- 
townie kieruaek polityki szwajcarskiej na początku r. 1959. Gazeta 
Zuryska obwiniała p. Stampili, prezydenta związkowego z r. 1859. 
ze przyrzekł Austryi pomoc, nim się rozpoczęła wojna włoska, i że 
nie jego wina, iż już wtedy nie przyszło do wojny między Szwaj- 
carya a Francja. 

Przeciwko tym „potwarzom* tedy wymierzone jest ogłoszenie 
wyżwspomnianych dokumentów. Składają się one: 1) z wyciągu de- 
peszy pana Stampfli do szwajcarskiego pełnomocnika w Wiedniu, 
z dnia 27. stycznia 1859; 2) a wyciąg depeszy do miuistra Kerna 
z dnia 28. stycznia r. 1859 i 8) z przytoczenia „dokumentu“ ro- 
zmowy p. Siampii z posłem anstryackin, a który w oryginale 
oznaczony jest wyrazem: „wyjasnienie“ a niżej dodano: „do aktów,“ 
dnia 29. stycznia 1859. 

W numerze 1. znajduje się wzmianka, że Francya nie zechce 
zapewne szanować neufralności powiatu Genevois, że zaś Szwaj- 
carya sama nie bedzie w stanie ją utrzymać. Æ% czem tak się wy- 
raža: Za utrzymaniem neutralności na każden sposób stanowczo 
będziemy obstawać. 

Trudniejszą bedzie kwestya co do utrzymania neutralności tej 
części Sabaudyi, która zwiazana jest ncutralnościa Szwajcaryi. . . . 
Ale poprowadzona jest kolej żelazna z Lyonu do Chambery i do 
Mont Cenis i przerzyna neutralny powiat Genevois, Francya nie bẹ- 
dzie tutaj zapewne szanowała neufrałności, bo kolej ta stanowi jej 
prostą droge do Włoch. Tej części uculraizowanej nie będzie 
Szwajcarya także w stanie bronić, ponieważ leży poza jego natu- 
ralna linią militarna. Wprawdzie Szwajcarya podług układów z r, 
1814 i 1815 nie jest chowiązaną do kronienia neutralności Sabau- 
dyi, lecz ma prawo do tego. Jeżeli Austrya zgadza się z tem zda- 
niem, coż powiedziałaby na to, jeźliby Francuzi przekroczyli wyż- 
wspomniany powiat? Jeżeli pan przy sposohności, lecz cale pry- 
watnie, będziesz mógł wybadać coś w tej mierze, miło mi będzie 
bardzo. 

Z numeru 2. widać, że p. Siampili juz 28. stycznia 1869 r. 
miał na myśli odstąpienie Sabaudyi Francyi, gdyż pisał do p. Kerna: 

„Jak wiadomo, idzie kolej żelazna na Lugdun do Chambery i 
Mont Cenis i przerzyna część powiatu neutralnego. Czy Francya 
w razie wojny będzie szanować tę neutralność? My wątpimy o tem, 
Zachodzi dalej pytanie, jak Austrya przyjmie tn nieszanowanie neu- 
tralności — czy zgodzi się Z rozpowszechnionem tu zdaniem, że 
Szwaujcarys może, lecz niekoniecznie powinaa bronić neutralności 
sabaudzkiej itd. — iub też czy nie zechce pominąć neutralność na-_ 
szą także w wschodniej i południowej Szwajcaryi? To są pytania, 
które trzebaby rozważyć w swoim czasie. Polecam panu, abyś się 
nad tem zastanowił i przy sposobności zbadał stan rzeczy. 

Przekonany jestem, że Wrancya nie zechce naruszać neutral- 
ności naszego powiatu, lecz obawiam sie, że skutkiem gwałtownego 
rozwiązania rozprawy włoskiej Sabaudya przyłączona zostanie do Fran- 
eyi, a gdy lewy brzeg jeziora genewskiego przejdzie zupełnie'w posiada- 
nie Francyi, Genewa będzie w niebezpieczeństwie. Tej kwestyi nie 
powinna Szwajcarya opuszczać z oczu, gdy będzie mowa o obsa- 
dzeniu Chablais i Faucigny.* 

W numerze 3. przytoczona jest rozmowa z dnia 27. stycznia 
1859, w której znajduje się nastepujący ustęp: 

„Pomiędzy neutralizowanemi prowincyami śardyńskiemi jest i 
Genevois, przez która idzie kolej żelazna z Lugdunu do Tarytu, 
na Aix i Mont Cenis. Prezydent Slanpfli uprasza Waszą E., zasta- 
nowić się dobrze nad tem, że Szwajcarya podług istniejącego pra- 
wa narodów ma prawo lecz nie obowiązek, w razie wojny między 


Wrancyą I Austrya, obsadzić Grcnevois. Sżwajcarya jednak nie bę- 
dzie korzystać m prawa, które jej przysługuje i nie zamknie tej 


sardyńskiej dragi do Mont Cenis, ażeby Francyi i Sardynii nie da- 
wać powodu do mniemania, jakoby działała w porozumieniu z Au- 
steyn. Rada federacyjna szwajcarska ma więc nadzieję, że gabinet 
wiódeński żadnych w takim razie nie będzie robić Szwajcaryi tru- 
dności, i że nie zechce ztego powodu zająć kantonu gryzońskiego.* 


Włochy. 


(Rozprawy w izbach. — Slronietwa izby. — Doniesienia ż Sycylii po d. 24. maja. — 
Raport komiuyi. — Raport pułkownika Pamedzn. — Wiadomości bieżące.) 


Sardynia, Draga izba rozpoczęła swoje posiedzenie d. 25. 
maja debata nad traktatem. Bepufowany Mazzei proponował, żeby 
rozprawy te, ze względu na rozdraźnione umysły, odroczyć do naj- 
bliższego posiedzenia, jednak wniosek jego nie był poparty. Depu- 
tewani z Sabaudyi Replat i Louaraz Montezemolo z Missy byli za 
odstąpieniem, ostatni jednak oświadczył, że nie będzie należał do 
głosowania. Guerazzi utrzymywał, że Wiochy środkowe nie są do- 
statecznem wynagrodzeniem za te obie prowiucye, że należy i nadal 
iść za własnem natchuiehiem nie oglądając się na obca pomoc, i 
zapowiada że będzie wotować przeciw traktatowi. Carutli bronił 
zaś traktatu i twierdził, ze już Emanuel Filibest rozpoczął dzieło 
odstąpienia przenosząc stolicę z Chambery. do Turynu. Wtenczas 
tylko możnaby je było ominąć, gdyby się trzymano stypulacyi 
w Vilafranca ułożonych. 
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— ©pozycye przeciw traktatowi odstąpienia składają panowie 
Ratazzi, Cabella, Depretis, Mellano i inni, zwolennicy ministeryalni 
są panowie Buoncompagni, Carutti i San Vitale. Podług obliczenia 
meża obeznanego dokładnie ze stronictwami izhy, będzie miał rząd 
250, opozycya 60 głosów. Nie sa liezeni w to ci, którzy głosować 
nie beda. 

— Raport wydziału izby przytacza powody dla których od- 
stąpić przychodzi Sabaudyę i Nissę; nie sądząc by samo tylko nezu- 
cie wdzięczności istotną hyło przyczyną, do czego się wstęp do 
tej ustawy odwołuje. Nie uważa on bowiem ten traktat za sprawę 
odrębną lecz przeciwnie za ściśle połączoną „4 narodową polityką 
Piemontu.* Traktat z 24. marca, który Fraucyę i Włochy ściślej 
ze sobą połączył i to w takiej chwili, kiedy z powodu anexyi przy- 
mierze poczęło się rozchwiewać, uświęca przeszłość, zapewnia te- 
rażuiejszość i przygotowuje przyszłość. Włochy potrzebują prze- 
dewszystkiem czynnego przymierza, które zasadza się na wzajem- 
ności usług i ofiar wedle okoliczności. 

„Dzisiaj żada od nas rząd królewski, żebyśmy się za zgodę 
ludności nie sprzeciwiali wcieleniu Sabaudyi i Ńissy do Franeyi. Ža- 
pewne, że oderwanie tych pięknych prowineji jest ofiarą ciężką i 
bolesną. Bo chociaż Nissa oddzielona jest od Włoch i należy geo- 
graficznie do Prowancji, ma jednak spóluy z nami język i spólne 
wspomnienia dziejowe z pięciowiekowej przeszłości, Buch włoski 
wkorzenił się tam. Sabandya, chociaż więcej jeszeze oddziełona od 
Włoch, była kolebka Królów naszych i klasycznym krajem sławy, 
wierności i wojskowej waleczności. Z tem wszystkiem rouważywszy 
slan kraju i mieszkańców nie można utrzymywać, by niniejszy trak- 
tat nadwerężał zasadę narodowości Włoskiej, To jest jednomyślne 
przekonanie komisyi, i równie jak w każdym innym przypadku 
nigdyby na to nie przyzwoliła, tak teraz zas upatruje w tem nie- 
zbity dowód przyszłej całości narodowego państwa. I jeżeli zu- 
pelnej powagi nie przyznamy zasadzie powszechnego głosowania, 
przyznać jednak musimy, że zasada taka przez się już Jest postę- 
pem prawa publicznego w państwach europejskich.“ 

Przeciw szczegółom traktatu objawia komisya niektóre wątpli- 
wości, jednak pomija je ze względu na trudności przy regulowaniu 
granie, i ażeby zamknąć przykrą i szkodliwą niepewność w Nissie 
i Sabaudyi. 

„Przyjmujemy jednak do wiadomości oświadczenia zawarte 
w wyjaśnieniu ustawy i nalegamy usilnie, ażeby ministeryum starało 
się wszelkiemi siłami utrzymać przy Włochach wszystkie poblizkie 
wazne punkta strategiczne. Przedłożyliśmy w minis'cryum przykre 
położenie mieszkańców niektórych połanin, którzyby chcieli zostać 
przy Sardynii, a mogą się z tem królestwem tylko przez teryto- 
ryam francuskie komunikować, nie mamy jednak dotąd zapewnienia, 
że się ułoża stosunki celne z Francyą dla zapewnienia wolności ko- 
munikacyi, dla której byśmy się potem starali o srodki komunika- 
cyjne. Komisya otrzymała od ministra dostateczne wyjaśnienie za- 
miarów Francyi co do Faucigny i Chablais nie tylko z wyrazem ile 
szanuje prawa Szwajearyi, ale ile uwzględnia linię obronną tego kró- 
lestwa. Odebrała także z radościa jego wyjaśnienie artykułu 4. 
Francya, która się wiele przyczyniła do załatwienia finansowych 
(rudności z Austryą, okazała przy tej sposobności wielką życzliwość 
i nie stawia naszym słusznym żądaniom żadnych przeszkod. Rząd 
królewski biorąc na siebie przekopanie tunelu Mont-Cevis, czyni to 
w widoku patryotycznym, co jednak nie przeszkadza by francuski 
rząd niemógł ponosić połowę kosztów. Z tych i dalszych uwag 
proponuje komisya jednogłośnie przyjęcie ustawy.* 

Państwo kościelne. Depesza, w której pułkownik Pi- 
modan, dowódca papieskiego jeneralnego sztahu donosi jenerałowi 
Lamoricitre o potyczce (z dnia 19. b. m.) między żandarmami pa- 
pieskimi i ochotnikami Garibaldego, brzmi jak następuje: 

„Walentano, 19. maja, o 6 godzinie wieczorem. 

Panie jenerale! Gdy mi „doniesiono, że 850 ochotników prze- 
kroczyło granicę toskańską i rabowało łuaterę, wyruszyłem nie- 
zwłoeznie o 2 godzinie rano na czele 6f) konnych żandarmów. 
Ochotnicy odeszli już byli do Łe Grotte, wyruszyliśmy za vimi, 
eez zastaliśmy ich już tylko 200, zgromadzonych na placu i w ka- 
wiarniach. Trzeba było widzieć, jak ochoczo i odważnie rzucili 
się na nich żandarmy. Poczęto strzelać, a i broń sieczna była 
czynna, a po chwili już 9 ochotników połegło zabitych, do 25 ran- 
nych. Na próżno wołałem: „dawaj pardon,“ walka zanadto była 
Już goraca. 1. 

Pomiędzy zabitymi jest Orsini, brat tego, który chciał zabić 
Cesarza Napoleona. Lecz i my liczymy 3 zabitych: porucznika 
Cochi, jednego kaprala i szeregowca 1 dwóch rannych. Także dużo 

ioni jest rannych. Mam nadzieję panie jenerale, że nagrodzisz odważ- 
nych żandarmów, jakoteź kapitana Evangelista i poruczników Amo- 
Tosetti i Rosetti za tę pierwszą potyczkę, odbytą pod twojem na- 
*©zelnem dowództwem. Dia siebie niczego nie żądam; gdy odwagą 
Włoskich żandarmów dostatecznie jestem nagrodzony. 

Konie są pomęczone. Gdybym miał pod rozkazy batalion strzel- 
tów, co przybył depiero w chwili po moim odejściu do Viterbo, 
byłbym całą bandę wziął w niewolę. O 5 godzinie po południu ba- 
talion ten połaczył się z moim oddziałem.“ 

Giornale di Roma czerpiąc z tej depeszy, „podaje szczegóły 
0 potyczce, i w końcu to podnosi, że pułkownik Pimodan;, tylko 
żandarmami poskromił ochotników, i że pochwalił bardzo odwagę 
włoskich żandarmów. 


Monitore Toscano powiada, że ochotnicy o których mowa, 
pod komenda Zambianchiniego, wylądowali pod przewednictwem sa- 
mego Garibaldego. Rzad dowiedziawszy sie o nich, kazał ich roz- 
hroić, ale ich juz nie dogoniono. 

— W Faenza municypalność rewolucyjna suspendowała pięć 
duchownych nauczycieli gimnazyalnych i miejscowego proboszcza, 
dla tego, że nie chcieli brać udziału w uroczystościach konstytucyi. 

Respel, 24. maja. Wiadomości o wypadkach w Sycylii 
bardzo są sprzeczne, Podczas gdy gazeta Mazziniego Movimento, 
gazeta Opinion nationale i cały zastęp Żurnalistyki sprzyjającej 
Garihaldemu, utrzymują, że Garibaldi zajął Palermo w imieniu Wi- 
ktora Hmanuela ogłosiwszy się dyktatorem, twierdzą dzienniki fran- 
cuskie, a nawet piemoncka G ufficiale, że walki toczą się jesz- 
czę około Palermo. Patrie powiada wyrażnie, że 23. b. m. nie 
wydarzyło się jeszcze nie stanowczego. Przybył tu parostatek 
awizowy, a nadal rząd francuski utrzymywać będzie nieustannie 
2 parostatki pomiędzy Marsylia i Palermem, ażeby mieć pewne i 
spieszie wiadomości. Powiadają także, że jenerał Lanza skoncen- 
trowai wojska swe w Palermie, watpia jednak by Garibaldi, który 
ma mieć siły znaezne, przyjał bitwę. Pomiędzy dowódcami od- 
działów Garibaldego wymieniają i pułkownika Medici. 
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Jenerał Lanza czynił jak mówią, wyrzuty dawnym komeqdan- 
tom, dlatego, że nie obwarowali wąwozów pod Calatafimi i że za- 
nadto stabe oddziały wysyłąłi zawsze przeciw ochotnikom. W tej 
chwili utarezki zdaje sie, toczą głównie około Palermo, bo podług 
najświeższych depeszy bitwa ta szła o Mońreale, zkąd miano 
odeprzeć ochotników do La Piana, na południe od Monreale w dal- 
szej odległości od Palermo. 

Gazety przychylne powstania donoszą o zwycięztwach Gari- 
baldego — dziwna jednak, że wszystkie te doniesienia pochodzą 
z Messyny a nie z Palermo, i że w Messynie a nie na miejscu o tem 
wiedzą, że kobiety i dzieci opuszczają miasto, że w Palermie wylą- 
dowała znaczna liczha ochotników, i że komitet rewolucyjny w Pa- 
lermo ogłasza otwarcie swoje proklamacye. 


Depesza gazety Pays, datowana z Palermo dnia 24. b. m. 
donosi, że w ostatnich dniach nie przyszło do bitwy pomiędzy po- 
wstańcami a królewskiem wojskiem. Dnia 24. oświadczyć miał je- 
nerał Salzano, że postanowił bronić miasta do upadłego, że jednak 
ręczyć nie może za skntki, więc też Anglicy i Francuzi, zamieszkali 
w Palermo, mieli wstąpić na okręta angielskie i francuskie stojące 
w porcie. 

Taki był stan rzeczy dnia 24. b. m. — kończy Pays swoją 
depesze. 


Fiat 
Fiemce. 
(Nowiny dweru berlińskiego. — Projekt zsprowadzenia jednostajnej wagi i młary.) 
Werliin, 27. maja. Jego królewiczowska Mość książe Karol 
dawał wczoraj po południu na cześć jego cesarzewiczowskiej Mości 
Wielkiego ksiecia Mikołaja ucztę, na którą przybył tu także książe 
Fryderyk Karol z Poczdamu, — Wielka księżna Helena udaje się 
dzis o dwunastej godzinie w południe do Poczdamu, ażeby odwie- 
dzić Jej Mość Królowe i rezydujących tamże członków  famlii 
królewskiej. 
Frankfurt m. NA. Frankf. Poststg. pisze między iunemi 
z dria 24. b. m. 


Reprezentanci państw niemieckich zebrani w Wirzburgu, obra- 
dowali jak wiadomo nad zaprowadzeniem równej miary i wagi we 
wszystkich niemieckich związkowych państwach. Państwa te zgo- 
dziły się już poprzednio co do szczegółów podania, dzisiaj miała 
być kwestya ta wniesiona na posiedzenie związkowe. Jak mówią, 
wyznaczy zgromadzenie związkowe wydział, który projekt ten rez- 
ważyć ma wszechstronnie i wypracować systematyczną pewna pod- 
stawę, podług której jednolitość miary i wagi dałaby się zaprowa- 
dzić. Państwa, któreby chciały na swój koszt osobną jeszcze ze- 
słać komisyę, raczą dać swe oświadczenie w przeciągu 6 tygodni. 
Przyjęcie projektu niepowinnoby tem mniej podiegać wątpliwości, 
że rząd pruski oświadczył się za nim — na dzisiejszem jednak po- 
siedzeniu nie został nawet podanym, odroczono go bowiem, jak 
mówią, na 14 dni. 


Rosya i Królestwo Polskie. 


(Założenie nowych miast. — Stosunki z Chinami.) 


Petersburg, 16. maja. Gazeta senatorska zawiera ukaz, 
według którego dla podźwignienia handlu i przemysła w krainie 
kozaków czarnomotskich wewnątrz granic krajowych u morza azo- 
wskiego przy limanie temriuskim założone być ma miasto portowe 
"Temriuk w tem miejscu, gdzie teraz znajduje się stanica Temriuk, 
a tym mieszkańcom, którzyby chcieli osiedlić się w tem mieście, 
nadane będą osobne przywileje i uwzględnienia. Natomiast Anapa 
i Noworosyjsk, miasta niemogące po wypadkach wojny ostatniej 
istnieć, mają być zniesione, lecz mieszkańcom ich będzie wolno 
osiedlić się w Temriuku. —. Dalej uznane za rzecz potrzebną dla 
rozwoju handlu i rzemiosł na Kaukazie, i „by położyć pierwsze 
podstawy spokojnego życia społeczeńskiego u podbitych szczepów 
goralskich,* zmienić na miasto twierdzę Władykaukaz. razem z przed- 
mieściem obwarowanem, leżącą przy gościńcu gruzyjskim na szlaku 
wiodącym z Rosyi w okolice kaukazkie, i tym mieszkańcom , któ- 
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rzyby chcieli się tam osiedlić, przyzwolić również osobne przywi- 
leje i uwzglednienia, 

— Preuss. Zig. pisze z Petersburga pod dniem 17. maja: 
Stosunki przyjaźne Chin z Rosyą są na schyłku. Nieprzyjacielskie 
postępowanie Mandżurów z towarzystwem handłowem nad Amurem 
spowodowały wicegubernatora rosyjskiego wystąpić ze swej strony. 
Chiński namiestnik Mandzuryi, którego tylko hr. Murawiew swem 
roztropnem obejściem się w zgodzie z Rosyą utrzymywał, sili się 
teraz obmierzić Rosyi wybrzeża Amuru. Ostatnie doniesienia z nad 
Amuru głoszą, że kilka samosób stojących twierdz rosyjskich spło- 
nęło, że osady kolonistów poniszczone i zrabowane, a mieszkańcy, 
którzy chcieli stawić opór, albo polegli albo poszli w niewolę, 
Rosyjskie siły wojenne w tamtejszych azyatyckich posiadłościach 
są w stosunku do liczby nieprzyjacioł tak małe, że nie moga wy- 
stąpić do otwartej walki. 

Nie będzie to wcale niespodzianem, jeżeli Amur cały przejdzie 
znowu w posiadłość chińską, gdyż rząd rosyjski od czasu, jak 
hrabia Murawiew złożył namiestnictwo, zwątpił jak się zdaje, by 
się udała kolonizacya okręgu Amuru, i mało sie nią zajmuje. Pry- 
watnych zas mniej może obchodzić dzieło, zkąd widoki niepewne. 


Turcya. 


(Długi państwa tureckiego.) 
Konstantynopol, 16. maja. Długi państwa tureckiego nie 
wynoszą, jak świeżo doniósł Wkonomist, 1100 milionów franków, 
lecz tylko 2575 milionów piastrów t. j. 495,200.000 franków. 


Doniesienia Z ostatniej poczty. 


Paryż, 29. maja. Tutejsze dzienniki wieczorne podaja te- 
legram z Neapolu z 27go b. m. z doniesieniem, że Garibaldi 
został odparty. Podług innych depeszy z 28go miał Garibaldi 
wkroczyć do Palermu; wojska bronia fortów, flota bombarduje 
miasto. Walka ma trwać już 12 godzin. Dzienniki paryskie dodaja, 
że nie wiadomo jeszcze nie pewnego. 


Turyn, 28. maja. Na posiedzeniu izby z 26. ganił Ratazzi 
ostro ministeryum za traktat odstąpienia i powiedział między innemi: 
To odstąpienie pozostawi na przyszłość zaród nieszczęścia. Zasada 
narodowości jest zniszczona a Piemont we względzie wojskowym 
słabszy, niż przed kampanią. — Syndyk Grenuy, szwagier arcybi- 
skupa Corsi, miał podać się do dymisyi. 

Izba przyjęła traktat względem odstąpie- 
Dwudziestu trzech 


Turyn, 29. maja. 
nia Sabaudyi i Nissy 229 głosami przeciw 38. 
członków izby wstrzymało się od głosowania. 

Berna, 29. maja. Kanton St. Gallen odrzucił projekt nowej 
konstytucyi, za przyjęciem jego oświadczyło się 18.330, a za od- 
rzuceniem 20.669 głosów. 


Przyjechali do Lwowa. 
Dnia 3t. maja. 
Hotel rosyjski: PP. Hr. Zamojski Józef, e. ke podpor., 
Komar Miecz., z Krakowa, — Kosielski Ludw., z Podola. 


Hotel Langa: 


z Węgier. — 


Kowańko Fedorowicz Dym., e. ros. pułkownik, z Rosyi, — 


Gontard Henryk, c. k. major, z Gródka. 


| 


Fotel angielski: Wiédnia — 3-6 Korn., 


z Czajkowiec. 


Donigiewicz Antoni, z 


Pod kolej żelazną: Kapiszewaki Felix, z Kobelniey wołoskiej. — Gliiek= 
mann Alb., e. k. podpor., z Przeworska 


wyjechali ze Lwowa. 
Dnia 31. maja. 
PP. Gintowt Mar., do Chlebowiee Swirekich. 


do Qrzechliba. — Jaworski Józef, do Korzelicy. — 
Rosolina. — Anderschóck Fryd., e. k. porucznik, 


— Bohdanowicz Grzeg., 
Pawlikowski Emilian, do 
do Sambora. Fihauser 
do Kor- 


Zygm., e. k. parucznik, do Przemyśla. — Hr. Dunin Borkowski Bol., 
manie. — Hr. Stadnicki Jul, do Polski. 


Spostrzeżenia tat we Lwowie. 


Dnia 30. maja. 
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w mierze ka Sk Kierunek i siła Stan 

Pora parys. spro-| CIEpia wietrza M 

wazony do| według wilgo- wiatru atmosfery 

a: Reaum | Reaum. | tnego 
7. god. zrana| 32263 j+ 5%9 92.4 | zachodni mi | deszcz 
2.god.popoł.| 323.21 |+ 629 89.3 półn.-zach. a ` 
10.god.wiecz.| 32265 |-+- 60' 83.8 północny T pochmurno 
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Iłość deszczu 10.''-98. 


A 'E BB. 
1) „Spotkanie,“ po raz pierwszy ko- 


Dziś na scenie polskiej: 
medya w 1 akcie ze spiewami 
stąpia po raz drugi PP. Sędzimirowie; 
komedya w 1 akcie 2 francuskiego ; 


z francuskiego, w której wy- 
2) Doktor Robin.“ 
3) „Nad Wisla,“ 


krotochwila w jednym akcie ze spiewami Ant. Wieniarskiego. 


Kurs lwowski. 


TTE TNIE 


Dnia 31. maja. gotówką _ | towarem 

i | zł | e. A] Poz e 
Dukat holenderski wal. austr.j 6 | 22 6 | 28 
Dukat cesarski . ć 3 » 4 6 25 6 3Ł 
Półimperyał zł. rosyjski . -. R 10 75 10 93 
Rubel srebr ny rosyjski . 5 z 2 9 2 11 
Talar pruski d . > " 39 2 3 
Polski kurant i pięcio złotówka > A — ~ — - 
Galicyj. listy zastawne za 100 złr. kóz 6% 70 85 13 
E x PUn acyendimnizac ine k , 41 19 41 | 83 
„ Pożyczka narodowa 3 SPP | 48 40 79 | 40 


EAA POLAR a EAT. 


telegrafowany wiedeński kurs papierów i weksli. 
Dnie 31 meja 


z pożyczhi narodo. po 5%, za 100 złr. 79.30 
69 30; po 44% 


Metaliki po 5% za 100 zł. 
za 100 Zł. —.-- ; po 4% za 100 zł. —.—.., Obligacye ine 
demnizacyjne: Niższej Austryi po 5%, za 100 zł. —.—; Węgier 
Galicyj —.—; Bukowiny —.—; Akeye. Banku narodowego sztuka 859 —; 
instytutu kredytowego dla bandlu i przeinysłu 183.70; niższo-austr. towarzy” 
stwa eskomtowego —,— 

Listy zastawne. Galie. instyt, kred. po 4% za 100 zł. 

Wexlóowy. Augsburg za 100 zł. połudn. niemieck. waluty 113 25, — 
Lipsk za 100 talarów ——. Londyn za 10 funtów szterl. 13250. Medyolan 
za 100 zł. waluty austryack. Paryż za 100 fr. 

iurs złoża,  Dukaty ces. mennicze 639, dukaty ces. 
—.—, korony —.—, półkorony --.—, 
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pełnej wagi 


(Wiadomości z prowinceyi, Kradzież.) W Wołczkowcach, 
w obwodzie kołomyjskim, włamali się złodzieje w nocy z 17. na 18. maja r.b. 
oknem do pomieszkania właściciela tej wsi, pana E., porwali żelazną kasę 
z pieniądzmi, a prócz tego skradli ze skrzyni i serwantki srebra i rozmaite 
kosztowności. Podług podania właściciela znajdowało się w kasie: a) 1072 
dukatów holenderskich; b) 560 talarów austryackich po 2 zł; e) 1000 złr. 
m. k. w cwancygierach, i d) kilkaset złotych w banknotach wal. austr., zaś 
z kosztowności skradzione zostały: 1) dwa pierścienie hbrylantowe, razem 
wartości 1000 zir. m. k., i 2) srebrna taca wartości 300 zir. m, k. Władze 
bezpieczeństwa przedsięwzięły natychmiast staranne poszukiwania, ale dotąd 
nie odkryły jeszcze żadnego śladu tej kradzieży. 

(Dochód ogólny teatrów paryskich) w roku 185% wynosił 10,367.227 fr. 
jest to sumka, któraby niejedno państwo Związku niemieckiego chciało mieć 
na cały swój budżet. W tej sumie wielka Opera figuruje na 1,011.390 fr., 
opera komiezna prawie tyleż, théatre francais zajmuje trzecie miejsce; bilans 
jego wykazuje 936.290 fr., ale w roku bieżącym przejdzie on pewno w d: ceho- 
dach obie opery, sądząc po wpływach pierwszych czterech miesięcy. La Ma- 
ratre Balsaca i Le Duc Job stanowią największy dochód tegoroczny, jako 
dramy. Dochód autorów wynosił w roku upłynionym 1,30%.05% fr. jest to pięknie 
brzęczący rezultat. 

(Najstarszy cech.) Martin z Avignonu, przezwany La Douceur, dowodzi, 
że cech kamieniarzy jest najstarszy ze wszystkich cechów, sięga bowiem 58% 
jat przed Narodzeniem Jezusa Chrystusa. Cech ciesielski powstał w r. 560 
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piekarzy uorganizowały się w cech w Lyonie dopiero w 1817 r. Aż do 1860 
r. pięćdziesiąt jeden korporacyi rzemieślniczych uorganizowało się dopiero po 
raz pierwszy i stanowia ogół zgromadzeń, których robotnicy na calym świecie 
razen stanowią liczbę 3,986.600 głów. 


(Buchanan), prezydent amerykański przyjmował u siebie niedawno to- 
warzystwo 300 redaktorów dzienników rozmaitych z okolic zachodnich i po- 
ładniowo-zachod:ich federaeyi, którzy w towarzystwie 100 dam składali mu 
swoje uszanowanie. P. Mitchell miał w imieniu swych kolegów przemowę, ha 
którą prezydent odpowiedział uprzejmie, a w dalszym toku rozmowy dodał 
między innemi: Będąc jeszcze posłem w Anglii, zagadł mnie pewien znakomity 
dyplomata angielski: „Panie Buchanan, sądząc z tego, co pisma wasze publi- 
czne ogłaszają, wnosićby można nieledwie, Że naród amerykański wybiera 
z pośród siebie zawsze największego łotra, i zaszezyca go godnością prezy- 
denia.6 — To się tylko tak zdaje — odrzekłem — i taki to już nasz zwyczaj 
mówienia jedni o drugich, lecz w duszy lepiej sądzimy o tych, których obga- 
dajemy. 

(Zwycięska armia afrykańska) wchodząc do Madrytu, wprowadzała z sobą 
z niemałem wyszezególnieniem jednego trębacza, i jednego psa pułkowego. 
Trębacz że podobnie gęsiom tarpejskim narobił trąbą wrzawy, gdy dosłyszał 
podjazdu Maurów; a pies „Palemoć, że chociaż w Algesiras zostawiony, prze- 
darł się nie wiadomo jakim sposobem za pułkiem swoim do Afryki, i lubo 
w utarezkach ranny, wiernie dotrwał do końca, Trębacza ludność Madrycka 
obnosila na rękach, a pies uwieńczony w wawrzyny i z medalem u szyi, szedł 


po Chrystusie, garbarzy w 1330 r, mularzy w 1747 r. Rozmaite kompanie | za swoją chorągwią. 


Główny Redaktor ME. Szrzeniawa Sartyni. 
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£ c. k. galic. drukarni rządowej. 


